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Przedstawiciele  instytucji  ekologicznych  zwracają  uwagę  na
problem niewłaściwej polityki oświetlania ulic. Skutkuje ona
utratą  ciemnego  nieba  nawet  w  małych  miejscowościach,  co
stanowi już nie tylko problem astronomów, ale jedno z zagrożeń
środowiskowych.

Jak  informuje  Polska  Agencja  Prasowa,  Wojewódzki  Fundusz
Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej w Katowicach zdecydował
o przyznaniu dotacji dla organizatorów europejskiego sympozjum
na  rzecz  ochrony  ciemnego  nieba  i  racjonalnej  polityki
oświetleniowej, które odbędzie się we wrześniu tego roku w
Bielsku-Białej.  Środki  z  Funduszu  otrzyma  Stowarzyszenie
Polaris-OPP  z  Sopotni  Wielkiej  (Śląskie),  które  –  po  raz
pierwszy  w  Polsce  –  zamierza  zgromadzić  na  wspólnej
konferencji  międzynarodowych  ekspertów  zajmujących  się
astronomicznymi  obserwacjami  ciemnego  nieba  oraz
samorządowców,  decydujących  o  tym,  jak  wygląda  oświetlenie
ulic w gminach.

W  ocenie  ekspertów,  problem  utraty  ciemnego  nieba  jest
zjawiskiem  postępującym  znacznie  szybciej  niż  globalne
ocieplenie czy zanieczyszczenie odpadami.

Pierwsza  organizacja  zajmująca  się  ochroną  nocnego  nieba
powstała w 1988 r. w Stanach Zjednoczonych. Później powstało
wiele podobnych inicjatyw, stworzono kilkadziesiąt portali i
stron internetowych poświęconych tej tematyce. Propagują idee
ochrony nocnego nieba w mediach oraz promują racjonalne i
przyjazne dla środowiska oświetlenie w miastach.

Także w Polsce problemy ze sztucznym światłem stają się coraz
bardziej uciążliwe – już nie tylko dla mieszkańców dużych
aglomeracji, ale również ludzi zamieszkujących małe wsie i
miasteczka. Problem zauważają obserwatorzy nocnego nieba oraz
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nocnej fauny, publikując coraz bardziej niepokojące informacje
na  forach  internetowych,  w  fachowych  periodykach  i  na
konferencjach  naukowych.

Astronomowie  i  ekolodzy  zwracają  uwagę  na  brak  norm
regulujących  „zanieczyszczenie  światłem”  i  niewłaściwą
politykę  oświetlenia  ulic.  Poświęcone  tej  problematyce
bielskie  sympozjum  zgromadzi  ok.  120  międzynarodowych
ekspertów, głównie astronomów, biologów, fizyków, psychologów,
których badania koncentrują się wokół wpływów zanieczyszczenia
sztucznym  światłem.  Tematem  przewodnim  konferencji  będzie
rozwój  astro-turystyki,  opartej  na  obserwacjach
astronomicznych, będących w zgodzie z przyrodą i naturalnymi
cyklami dnia i nocy.

W  ubiegłym  roku  aktywiści  stowarzyszenia  Polaris-OPP
opracowali  projekt  służący  utworzeniu  pierwszego  w  kraju
obszaru  ochrony  ciemnego  nieba.  Inwestycja  polegała  na
całkowitej  modernizacji  oświetlenia  ulicznego  w  Sopotni
Wielkiej wraz z wyznaczeniem punktów obserwacyjnych nocnego
nieba  oraz  nocnych  krajobrazów  i  pejzaży  na  terenie
Żywieckiego  Parku  Krajobrazowego.  Podjęte  działania
przyczyniły się do zmniejszenia zużycia energii elektrycznej,
a  także  poprawy  bezpieczeństwa  na  drogach  dzięki  lepszemu
doświetleniu ulic – zastosowano tam specjalne oprawy latarni z
płaskimi szybami. Uregulowane w ten sposób światło nie oślepia
okien domów czy kierowców wyjeżdżających z ciemności. Takie
rozwiązania przyczyniają się także do zachowania naturalnych,
nocnych ekosystemów roślin i zwierząt.
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